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Ponad 130 zabytkowych arrasów i 24 skrzynie innych cennych obiektów muzealnych ze zbiorów

wawelskich ewakuowanych po wybuchu II wojny do Kanady powróciło 16 stycznia 1961 roku do Polski.

W tym roku mija 50 lat od tego wydarzenia.

Po wybuchu II wojny światowej i napaści III Rzeszy na Polskę we wrześniu 1939 roku oprócz

powszechnej mobilizacji militarnej, rozpoczęto gorączkowe działania związane z ochroną

cennych zbiorów. Podjęto je m.in. w Zamku Królewskim na Wawelu.

3 września wieczorem ponad 20 skrzyń ukrytych na barce węglowej odpłynęło w dół Wisły.

Cenny ładunek zawierał m.in. Szczerbiec - miecz koronacyjny królów polskich, insygnia

królewskie, kolekcję arrasów i gobelinów, hetmańskie buławy, zbroje husarskie, chorągwie,

cenne wyroby złotnicze i dzieła sztuki stanowiące część narodowego dziedzictwa. Zbiory pod

opieką wawelskiego kustosza Stanisława Świerz-Zaleskiego i architekta ze służby odnowienia

zamku Józefa Krzywdy-Polkowskiego dotarły drogą wodną w okolice Kazimierza. Stąd już lądem

ewakuowano je przez Lublin i Tarnopol do Rumunii, skąd przez Francję i Wielką Brytanię 15

lipca 1940 roku dotarły na pokładzie statku do Kanady.

Przewieziono je do Ottawy, gdzie zasoby pod opieką przedstawicieli polskich władz

emigracyjnych umieszczono w kanadyjskim Archiwum Państwowym. Po zakończeniu wojny w

1945 roku antykomunistyczny premier Kanady pomógł w przeniesieniu i ukryciu wawelskich

zbiorów w Muzeum Prowincji Quebec. Mimo starań władz PRL muzealia pozostały w Kanadzie

przez wiele lat. Część z nich, tzw. rękopisy chopinowskie, powróciła do kraju dopiero na

początku 1959 roku.

Rozmowy na temat przywiezienia do kraju pozostałych muzealiów, prowadzone przez

przedstawicieli władz polskich na emigracji, Polaków z kraju, reprezentantów muzeum

wawelskiego, władz Quebecu oraz duchowieństwa polskiego i kanadyjskiego - bez udziału władz

komunistycznych - zostały zakończone pomyślnie rok później. Jesienią 1960 roku strona polska

rozpoczęła prace zmierzające do przewiezienia zbiorów do kraju. Delegacja polska do Quebecu

przybyła pod koniec grudnia 1960 roku, a 1 stycznia roku kolejnego oficjalnie przejęto muzealia.

Następnego dnia eksponaty umieszczone na wielkich ciężarówkach wyruszyły w podróż do

Polski. Z uwagi na ich olbrzymią wartość, wyceniono je w tamtym okresie na 60 mln dolarów, a

transport był ubezpieczany przez firmy asekuracyjne z blisko 30 krajów.

Wśród zbiorów, które 16 stycznia 1961 roku powróciły do Polski i stały się częścią kolekcji

wawelskiego muzeum, znalazły się arrasy ze zbiorów króla Zygmunta Augusta, portrety

członków rodzin królewskich i szlacheckich, tkaniny z motywami historycznymi i religijnymi,

pejzaże i sceny rodzajowe autorstwa włoskich, holenderskich i flamandzkich artystów oraz

przedmioty sztuki użytkowej takie jak meble, naczynia, wyroby ze złota, a także militaria.

Kolekcja ta do dzisiaj jest jedną z najcenniejszych części zbiorów wawelskich. 
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